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Opłata pocztowa uiszczona ryczałtem 

CZWARTEK 

Pokój 
nacz~lnym hasłem 

KP Włoch 
Jak już dono:;iliśmy, w pierw· 

szym dniu ohrad VII Kongresu Ko 
munil't) cznej Partii ''\"loch za,odni 
uy ref erat polityczny na temat 
.,W alka narodu włoskiego o pokój, 
prRtf i wolność" wygłosił sekretarz 
gen<>raln)' partii - Palmiro Togliat­
ti . Poniżej podajemy fragment re­
feratu. 

Kom1111ifoi nigdy nie twierdzili, :ie 
Włochy 11ie powinny mieć armii. W)· 
pou•iadajrJ się 011i jednak p1·zeci.wko UJ 
kiej a1'mii, która nie jest armi4 u,łoskq, 

lecz amerykań­
ską armią Eisen­
howern. 

. zobowiązori 
Nopływo1q dalsze odpowiedzi na 

-,.fHa joH1qch 
apel metalowców z Pruszkowo 

Przecitystawia­
jąc się reakcyj. 
11ej polityce rzq· 
du oraz nego· 
waniu konstytu­
cyjnych praw i 
swobód, Partia 
Komunistyczna, 
poczynając od 10 
ku 1947, wystę­
ptnc{iła jakQ pro 

W Am;zA W A - Zakłady mechaniczne stowarzyszenia mechani­
Mw w Pruszkowie tętnią pracą. Ambicją i honorem każdego robot­
nika, inżyniera i technika - każdego członka załogi, która zainicjo­
" ała Czyn 1-Majowy - jest pełne wykonanie zobowiązań. Zasadnicze 
;-.adanie całej załogi, wykonanie ponad plan 2 prec)rzyjnych freza­
t·ek - jest pomyślnie realizowane. Do dnia 4 bm. wykonano już 30 
proc. robót. Wciąż wzrasta wydajność pracy we wszystkich dzia­
łach zakładów. 

W zakładach wykon ano JUZ sze­
reg zobowiąza1'1 z dziedziny bezpie­
czeństwa i higieny pracy. M. in. 
zmontowano wyciąg. który odpro­
wadza pary kwasu azotowego pow­
stającego przy pracy na pantogra­

! fie. W stadium , prób odbiorczych 
I znajduje S'lę aparatura do wyciąga-

nia pyłu szlifierskiego w dzfale o-
Zobo'CY"iązaui.a I-Majowe podjęte strzalni. 
przez ZP.B im. J. Stalina w Łodzi Podobnie w pozostałych zakładach 
dadzą ponadplanową produkcję war pracy, które podjęły Czyn 1-Majo-

tości 1.80~.691 zł. wy realizacja zobowiązań przebiega 
Na zdj.: młoda tkaezka Leokadia pomyślnie. 
Wa.lińska pracuje na 12 krosna~h; Jednocze~nie z całego kraju na­
dla uczczenia I Maja podjęła. 7.obo- pływają dalsze zobowiązania , podej 
wią.7.anie: pfXlnieść wykona.nie bazy rnowane w odpowiedzi na apel Pru­
produkcyjnej ze 112 proc. na. 115 szkowa. 
procent. Foto - AR 

Górnicy kutni.eccy 
do J. talina 

MOSKWA. Pra:,oa radziecka opu­
blikowała list górników Kuźnieckie­
go Zagłębia weglowego do przewod­
niczącego rady ministrów ZSRR -
J. Stalina. 

Łączna suma zobowiązań za­
łóg ponad 300 zakładów przemy­
słowych w woj. krakowskim 
przedstawia wartość ponad 8 mi­
lionów zł. Przodują metalowcy i 
robotnicy przemysłu chemiczne­
ro. którzy UC7.czą Swięto 1 Maja 
dodatkową produkcją wartości 
ponad 4,5 miliona zł. Ponad 200 
kierowców samochodowych z róż 
nych zakładów pracy zobowiąza­
ło się zaoszczędzić średnio w bie 
żącym miesiącu ponad · 10 proc. 
paliwa.. 
Spośród licznych zobowiąizań 1-

Majowych, podjętych przez pracują 
cych woj. rz.ielonogórskiego, wybija-

Górnky Zagłębia Kuźnieckiego 
zobowiązują się w liście do Józefa 
Stalina wykonać przedterminowo 
roczny plan wydobycia węgla i wy-
9obyć ponad plan: zjednoczenie 
„Kuzbasugol" - 250.000 ton węgla, 
zjednoczenie „Kemerowugol" -<·1-----------------

150.000 ton węgla, zwiększyć wydaj- R-L-'n1·cy francuscy ność praey, pod.nieść stopień me-0ha.· UllUI 
nizacji ładowania węgla, wl'konać zwyc1'ęz' yl1' 
]JTzedterminowo roczny plan bu· 
dowictwa mieszkaniowego i kultu­
ralno·społec:mego oraz wykonać z 
nadwyżką roczny plan obniżenia 

ją s.ię zt}bowiązania produkcyjne rza 
łogi Nadodrzańskich Zakładów Prze 
mysłu Lniarskiego. Dzięki postano-· 
wieniom załóg wszystkich działów 
zakładów oraz wielu zobowiąz.a.niom 
il).dywidualnym, .zakłady wygospo­
dar_p:Ją' 1.81'8 tys. zł, 

'.fi Łodzi ru iJfltnicy ZPB im. Okrzei 
cijtllj zobowiązania, których reali­
cjł'' 111·zyniesie gospodarce narodo-

·ej 1$5.322 zł oszczędności. 
P zęd-zalnia Zakładów im. Harna­

·yprodukuje. w kwietniu ponad 

onowny protest 
BC lf. rządu Węgier 
.:BtffJAPESZT. Węgierska agen­

cja telegraficzna ogłosiła komuni· 
kat, zawierający dalsze szczegóły 
beS'tialskiej napasc1 titowców na 
charge d'affaires Węgier w Belgra· 
d'>:iE' Hrabeca i n . ofera poselstwa 
węgierskiego. Ciężko poraniony 
charge d'affaires Hrabec odwołany 
został do kraju, gdzie skierowano go 
do szpitala. 
Rząd WęgierS'kiej Republiki Lu­

dowej wezwał ponownie rząd jugo­
słowiański, by nat. chmiast udzielił 
satysfakcji za be'llprzykładny akt 
przemocy wobec oficjalnego przed· 
stawieiela dyploma.tyczneg() i }>()· 

ciągnął sprawców do odpowiedzial­
n()ści dla wymierzenia im zasłużo­
nej kary. Jeżeli rząd jugosłowiań­
ski nie uczyni zadość żądaniu rządu 
Węgierskiej Republiki Ludowej, 
rząd węgierski podejmie dalsze kro­
ki, by uzyskać odpowiednie zadość· 
uczynienie za 1lę bez;przykładną 
zbrodpię. 

plan 2.367 kg przędzy. Załoga przę­
dzalni odpadkowej wyk()na plan mie­
sięczny w 106,8 proc„ tkalnie zaś w 
101 proc. Reą,lizacja tych zobowiązań 
pozwoli zał.adze na wygospodarowa­
nie dodatkowych 160.295 zł. 

ZPW im. Waryńskiego wykończą 
ponad plan 1.500 metrów tkanin oraz 
upłynnią remanenty. Przędzaa.-ze pod­
niosą wydajność pracy () 2 proc. a tka 
cze o 0,5 proc. 

- Budujemy 
największą w Europie 

cementownię 
WARS ZA WA. - W p()bliżu 

bogatych, niewykorzystanych 
dawniej złóż marglu i wapienia 
- w Wierzbicy w woj. kielec­
kim powstaje najnowocześniej­
sza, jedna. z na.jwiększyell w 
Europie, cementownia. 

Zarówno budowniozowie tab· 
ryki jak i jej ;przyszła załoga to . 
mieszkańcy okolicznych wsi. Już 
w tym roku ci, którzy wyróżnia 
ją się ·w pracy budowlanej, WY· 

motor i kierownik szerokiego, maMwe 
go ruchu, stawiającego sobie jako cel 
obro11ę pokoju, wolności i demokracji. 
Elapami tego ruchu była polityczna i 
ekonomicz11a walka mas o prawa zwią:r 
kowe, w obronie postulatów ludzi .PTU• 
cy, ich pwc i stopy życiowej, o prawo 
eto pracy, o zapewnienie pracy bezro· 
bot11ym, przeciwko redukcjom. 

Partia Komunistyczna powinna dzia­
łać wspólnie ze wszystkimi sił.ami, ru­
cham.i i ugrupowaniami, które dążq do 
l'Ozbicia politycznego mo11opolii partii 
clarześcija1isko - demokratycznej. Linii 
tej Partia Komunistyczna przestrzegai 
będzie podczas zbliżających się wybo­
rów samorządowych, przyjmując słus:.. 
ne propo::;ycje partii socjalistycznej. ]ed 
11uhi.e ·wybory to tylko epizod walki. 
Glóu:ną uwagę poświęcić . należy organi­
zowaniu ruchu szerokich mas ludowrch. 
W śród ruchów tych jedno z naczelnych 
miejsc zajmuje ru.cTt obrońców pokoju, 
które~o doniosła. inicjatyu:a o .vrzeprowa 
dzeme ogólno·narodowego plebiscytu 
w sprawie Pakt1i Pokoju spotka się s 
najaktywniejszą pomocą i poparciem Par 
tii Ko"':unistycznej. 

słani będą na Sląsk do naijlep- z obrad 
szych naszych cementowni, gdzie 
na.uczą się nowego zawodu. 

w Pl'zyszłym roku ruszy pro- 'Kongresu KP Włoch 
dukcja cementowni w Wlerzbi· 
cy. Już za rok cement wYProdu- RZYM. Na zebraniu popołudnio-
kowany w tym ogromnym zakła. wym pierws·zego dnia obrad VII Kon-
dzie wiązać będ7Jle żelbetowe gresu Komunistycznej Partii Włoch, 
konstrukcje powstających fab- i delegacje q; różnych części kraju wrę. 
ryk, JllUry nowych domów mie· czyły prezydium Kongresu symbolic21 
szkalnych, nowych szkół, tea- ł n.e dary. Przewodniczący Negarville 
trów i świetlic. I odczytał depesze z życzeniami nade· 

-----------------~ słane z kraju i z zagranicy. 

.Ruch protestacyjny Następnie przewodniczący udziebł 

studentów w Madrycie 

głosu wicesekreta.rzowi Komunistycz­
nej Pa~·tii Włoch Luigi Longo, któi-y 
wygłosił i:eferat pt. „Jedność kla­
sy robotniczej w obecnej sytuacji 

PARYŻ. Według doniesień prasy Włoch". 
fra.n~uskiej, ruch protesta.<;yjny stu- _P~ r.ferac~e L1:igi Longo przema­
den:tow w M:idr~c1e przeciwko pod- w1ah delegaci z rożnych części kraju. 
wyzce cen b1letow tramwajo'Wych, s • 

k()sztów własnych. 

Pożegnalna ·wizyta 
posła duńskiego 

PARYŻ - Na mocy jednomyślnej 
uch-1,·aly centralnego· komitetu strajkowe 
go 19-dniowy strajk 34 tys. pt'8Cowników 
metra i autC>busów paryskich zakońcLył 
się. Ocl środy ratlo transport stolicy 
Francji funkcjC>nuje nC>rmalnie. 

W rezultacie walki prawwnicy pu-y.;­
kiego tramportu miejskiegC> uzyskali 
poclwyżk~ płac od 3.141 do 8.288 fran-

trwa nadal. . ~imo represji pol_icy~- es1a 
nych, studenci madryccy orgamzuJą j 

Nit'!~:;·;;,,; ;_: (ri·::;w:;,~~~:t·~~!~l~f~i~~~~t,!:~,~~\~11~11 masow~ manifestacj,e .i. w kilku punk- sekretariatu flAPP :};: • tach miasta p,rzewTOc1h wozy tramwa 
jowe. Między policją a demonstru- WARSZAWA. - Dnia 4 hm. rozpoczę 
jącymi dochodzi do zaciekłych starć. ła się ~ Warszawie sesja rozszerzonego 

W' ARSZA WA. - Dotychczasowy poseł ków miesięcznie, w zależności do katego 
nadzwyczajny i minister pełnomocny rii, jak również ofioja>lne oświadczenie, 
Danii w Warszawie p. J. Wilhelm H. że nie hęd, stosowane żadne sankcje 
Eickhoff złożył dnia 4 hm. wizytę po- przeciwko strajkującym. Sankoje już za­
żegualnl! sekretarzowi generalnemu Mini I stosowane wobec trzech młodych robotni 
sterotwa Spraw Za:zranicmych ambasado- ków zoJtanę uchylcme. Ponadto zostaną 
l'O\,-i Stefanowi "\\ierhlowskiemu. c~ściowo opłacone dni straijku. 

Delegaci zachodni w Pary.iu 

usiłują pominąć 
palące zagadnienia międzynarodowe 
PARYŻ. - Na 22 posiedzeniu 7Alstępców ministrów Spraw Zll.gra­

nlcznych 4 mocarstw przewodniczył przedstawiciel Wielkiej Brytanii -
Davies. 

Davies, wobec oświadczenia Gromyki, ii wilowo nie ma nic do 
dodania. do swych 7.a5trzeżeń, które po nil 11& poprzednim posiedze· 
niu w sprawie propozycji trzech mocarstw - .a.proponował odroczenie 
posiedzenia do środy, 4 bm. 

Bez przerwy trwają prace' przy od­
budowie za.bytkow o Rynku Stare­

go Miasta w Warszawie. 

Irańczycy 
apel o P 

odpisują 
t Pokoju Gromyko sprzeciwił się temu, I zagadnienia paktu atlantyckiego i 

prz~·pominając uczestnikom obrad, baz amerykańskich , komp~ik.ow~ła TEL AVIV. Jak donoszą z Tehe­
że nie omówiono jeszcze 52czegóło- prace obrad ~astępcow rmrustrow ranu, sekretariat, ir.'I ńskiego towa­
wo kilku pr opozycji radzieckich a Spraw Za~ramczi;iych. . . rzystwa zwolenników pokoju podał 
mianowicie w sprawie paktu 'n· DelecaoJa ~dziecka - osw~<:d- do wiadomości, że do d ia 1 kwietnia 
t k

. . k . ,_, b .... czył następrue Gromyko - uwaza, br. p.i:zeszło 100 tysięcy mieszkańców 
yc iego l amery ans1ucb a.z ..-e- · - ł · ._„ · ł I · · .. _ ze propozyeJe, z ozone na pon1..,..z1a Iranu złozyło podpi.w pod apelem 
.i~m~y~h w Angl.u, Norwegii, Isla_n· kowej sesji przez 3 mocarstwa., nie światowej Rady Pokoji.{ w sprawie rz;a 
d~i l mnych kraJach Europy i Blis· mogą być uznane jako całość 7,a za.- warcia Paktu Pokoju międz;y pięcio­
k1ego Wschodu._ . ~owalające - abstrahując od ich t~e ma wielkimi mocarstwami. Kampa.-

W dalszym ciągu obrad przedsta- sci - już bodaj z tego powodu, ze nia zbierania poduisów trwa z nie· 
wlciel ZSRR. , wyk;µał bezpodstaw· pomijają 'one dwa wnioski radziec- słabnącą siłą. pomimo aresztowań i 
ność twierdzenia -Daviesa, . jakoby kle o dużej doniosłości dla sprawy prześladowania uczestników tej akeji 
nroDOZ.Ycia radziecka o rozpatrzeniu polepszenia sytua.cJi w Europie. przez • władze irańskie. 

@Pfift~W.t.?~~w.;.f~f.~iM~~~~~WjWJ~~&Y?~wrm~wl1h'i -
„NAFTA PACHNIE KRWIĄ" 

Naród Iranu 
chce być gospodarzem 

we własnym kraju 

- patrz str. 2 

sekretariatu generalnego Międzynarodo­
wego Federacji b. Więźniów Politycz­
nych (FIAPP), Na porządku dziennym 
obrad 2lnajdują się m. in. następujące 
punkty: 

lJ Zad.a11ia FIAPP po pierwszej sesji 
światoicej Rady Pokoju. 

2} Przygotowania do Il Kongres1.1 
FIAPP. 

Dostawcy broni Hitlera na służbie USA -
Handlarze śmierci 

rozszerza ią przemysł zbro1eniowy w zachodnich Niemczech 
~ERLIN. - Wyso~y komisarze trzech mocarstw zachodnich po­

czymh nowy krok w kierunku przekształcenia Niemiec zachodnich 
""'. arsenał _zbrojeniowy państw imperialistycznych, znosząc, względ­
n:~ znacznie łagodząc dot.ychczasowe ograniczenia obowiązujące w 
xoznych kluczowych gałęziach przemysłu zachodnio-nie~ieckiego. 

Gwałcąc postanoWlienJia układu 
pocedaiffiS'kiego orarz; protokółu doda·t 
kowego z roku 1946, wysocy komi­
sarze zachodilli zezwolili Niemcom 
adenauerowskim na nieograniczoną 
produkcję stali, przy O'Lym dodatko­
wa produkcja ma pójść na zwlększe 
n1e potencjału wojennego agresyw­
nego bloku atlantyckiego. Niemcom 
lliaiCh-Od.nim rz:&wolono beri żadnych 
ograniczeń na produk-cję aluminiurn 
oraz szeregu związków chemicznych 
Illiezbędnych dła produkcji ~broje­
nli~wej. 

Przemysł zaehodnio • niemiec 

ki, po otrzymaniu zezwolenia wy 
sokich komisarzy, będzie miał 
prawo produkowania broni wszel 
kie_go rodzaju i pocisków, gazów 
boJowych i innych substancji tru 
Ją~ych, czołgów, okrętów wojen­
nych, łodzi podwfXlnych samolo­
tów, a nawet broJ1i ato~owej. 

Agencja ADN, donosząc o ost:<t­
niej d.ecyz_j! wysokich komisarzy 
podkresla, iz oznacza. ona całkowite 
włączenie Niemiec z::chodnich w 
orbitę l>rzygotowań wojennych mo­
carstw zachodnich oraz nowy etap 
w remilitarvzacii Niemiec zachod· 
nich. • 
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Sprzeczności w obozie imperializmu 

Nafta pachnie k • rw1q 
Lud Iranu Pragnie sam dysponować bogactwami k;raju 

Mówi się o Iranie, że ma 15 
milionów mieszkańców, z któ­
rych · stu posiada wszystko, a 
reszta nic. W istocie, w kraju w 
którym 80 proc. ludności żyje z 
rolnictwa, tylko 4 proc. ziemi/ na­
leży, do samodzielnych 'właści­
cieli. 

Olbrzymia większość chłopów 
pracuję w feudalnych latyfun­
diach, zajmujących trzy czwarte 
obszaru uprawnego w kraju. 
Chłop musi pł~cić tu panu za 
wszystko: za ziemię, wodę, za 
prawo wypasania owiec itd. 

Sytuacja w miastach nie jest 
lepsz91. Nawet prasa burżuazyjna 
nie ukrywa, że nędzne zarobki 
robotnika wystarczają zaledwie 
na chleb. 

Ogromne zacofanie gospodarki 
rolnej, słabość przemysłu, ogólna 
nędza - wszystko to spowodo­
wane jest podwójnym uciskiem 
kraju - przez rodzimą władzę 
feudalna-obszarniczą i przez im­
perializm anglo-amerykański, któ 
ry przekształcił Iran w swoją 
półkolonię. 

Iran posiada bogate złoża naf­
towe. Głównym eksploatatorem 
nafty irańskiej jest Anglo­
Iranian Co, której większość ak­
cji posiada rząd brytyjski. Ostat­
ni układ między Anglo - Iranian 
Co a rzadem irańskim zawarty 
został w 1933 r. 

Bogate złoża naftowe Iranu i 
perspektywy ich .eksploatacji nę­
ciły również amerykańskich im­
perialistów. Amerykańskie kon­
cerny naftowe, po usunięciu lub 
osłabieniu pozycji brytyjskich 

Słuszny apel 
o oszczędz~nie oóoadków 

w przemyśle wełnianym 
Załogi za kładów dokładają w.:izel· 

kich starań, aby zwiększeniem ·ósi!!g 
nięć produkcyjnych i oszczędnościo­
wych uczcić jak najlepiej Międzyna­
rodowe święto Pracy i umocnić obóz 
poko ju. 

Godny uwagi apel rzuciła ostatnio 
p.od adres.em swych koleżanek ob. H. 
Koczwarska - pracownica cerowalni 
spółdzielni tkackiej „Osnowa". 
Wezwała ona wsz~rstkie cerowacz­

ki przemysłu wełnianego w Polsce do 
wsnółzawo<lnictwa w o szc z ędzaniu 
odpadków surowca. • 

Ob. Koczwarska wskazała na po· 
ważne możliwofoi wykorzystania pę· 
czków, zgrubiei1 i nitek, które cero· 
waczkl wyjmują z wątk6w i osnów 
wełnianych w toku swej pracy. Obli 
czyła ona. że 150 cerowaczek może 
przez skrzętne zbieranie tych odpad­
ków -1 oszcz~dzić rocznie ok. 300 kg. 
wełny. 

Apel ob Koczwarskiej powinny 
podchwycić liczne cerowalnie prze­
mysłu wełnianego w Polsce. (es) 

konkurentów w tlnnych krajach miast zrozumi:i.łą reakcję im- ko widoczne. Rząd perski ogłosił 
Bliskiego Wschodu, pragną za- perialistów. Przede wszystkim stan wyjątkowy, rozpoczął tłu­
władną(: także i naftą irańską. labourzystowski rząd brytyjski, mienie demonstracji i strajków, 

Mimo, że Anglicy !i. Ameryka- sam obłudnie mówiący 0 „nacjo- a przewodnJiczący parlamentar­
nie zawzięcie kłócili się o naftę nalizacji" w Angli'i, ostro zapro- nej komisji naftowej, premier tl: 
irańską, zapominali o sporach, testował przeciwko posunięciu szach ogłosili orędzia, w których 
gdy chodziło o walkę przeciw rządu irańskiego. Narażało to nawoływali masy do „spokoju" i 
wspólnemu wrogowi - irańskie- przecież mocodawców pana „zachowania powagi". 
mu ruchowi narodowo-wyzwoleń Attlee na utratę kolosalnych zy- Anglicy i Amerykanie na spół­
czemu. 'Bo ostatecznie nafta irań- sków, a co ważniejsze na n i.ebez- kę z rządem irańskim skierowali 
ska służy obu imperializmom dla pieczeństwo utraty nafty. cały wysiłek na stłumi€nie ruchu 
jednego celu: dla przygotowań Zatrwożeni imperialiści amery mas ludowych. Głucha walka o 
wojennych. · kańscy również rozpoczęli odpo- naftę między Londynem a Wa-

Nafta bldsko-wschodnia stancr wiednią akcję. Ezyngtonem toczy się dalej. Ale 
wi 82 proc. całego importu tego Do Teheranu przybył sam za- znacznie mniej o niej słychać ter 
paliwa do Europy Zachodniej, stępca Achesona do spraw Bli- I raz niż przedtem. Bo teraz na 
nie mówiąc już o milionach ton, skiego Wschodu Północnej I widownię wkroczył główny wróg 
wywożonych do Stanów Zjedno- Afryki _ Me Ghee. imperiali•stów angielskich i ame-
czonych. Utrata Iranu, jednego Skutki jego misji stały się szyb rykańskich - lud Iranu. 
z głównych producen.J;ów nafty, . ----------------------------­
pokrzyżowałaby w znacznym 
stopniu agresywne plany podże­
gaczy wojennych. 

Dlatego a'merykańsko - angiel­
scy imperialiści wspólnie z wła­
dzami irańskimi usiłują zdławić 
wc1ąz rosnący antyimperialisty­
czny ruch oporu, który osiągnął 
już poważne sukcesy. 

Siła frontu antyimperialistycz­
nego w Iranie opiera się przede 
wszystkim na antyobszarniczej 
walce mas chłopskich związa­
nych sojuszem z młodą klasą ro­
botniczą. 

Jeśli uwzględnić jeszcze ten­
dencje pewnych kół burżuazji do 
częściowego usamodzielnienia się 
od anglo-saskich moco<lawców, 
czy .nawet tylko do· targowania 
się o większy udział w zyskach z 
eksploatacji nafty - widać jak 
małe oparcie mają w Iranie im­
perialiści. 

Ostatnie uchwały medżlisu 
(niższej izby parlamentu) i sena­
tu persh."i.ego o nacjonalizacji prze 
mysłu naftowego są tego oczywi­
stym dowodem. Pod naporem 
opinii publicznej nawet ten reak 
cyjny parlament zmuszony był 
uczynić krok w kierunku zaspo­
kojenia naro<low:vch dążeń mas 
perskich. 
Równocześnie z uchwałą nacjo­

nalizacyjną po całym kraju rozla­
ła się potężna fala strajków i de­
monstracj i, w których hasła po­
lityczne, antyimperialistyczne wy 
suwarie były na pierwszy plan. 
Uchwała o nacjonalizacji po· 

wzięta została pod presją mas lu­
dowych, aczkolwiek myśl tę ko­
łom rządzącym po raz pierwszy 
podsunęli Amerykanie, pragnąc 
przy pomocy szantażu osłabić po­
zycję „Anglo.-Iranian". Poprze­
dziło tę uchwałę poważne za­
ostrzenie antagonizmu anglo· 
amerykańskiego w sprawie naf­
ty. 
Uchwała ta wywołała natyc.h-

Stefan Pi1>trowski, zatrudniony w Zakładach Sprzfhl Budownictwa Miejskiego 
w Warszawie, prncujęcy na koparce radzi!'rkiej; ' zohowi1izal się zaoszczędzić 

' dziennie po 4 litry p11liwa i przedłużyć o dwa mil"sięce okres międzyremonto­
wy swej maszyny oraz zobowiązał się cło usuwania 7500 m sześć. z,iemi lub gru-

. zu miesirrzuie. 
Benedykt Rawa, pracnJący na Fp)'t'harzn Stnlinii>r, podj11l po1lohne whowi11zan.ia. 
Na zdj. od lewr}: pomocnik ope.ratora Fpych11c7.R Ki.icw ki, operator Ra ... ·a, 

operątor koparki Piotl'kow,ki i jego pomoci1ik Chilik. 

Zadania młodych pisorzv 
we froncie narodowym walki o pokój i Plan 6-letni 
Przebywający na o"ólnopolskim I dorobek twórczy młode"o pokolen\a 

zjeździe w Nieborowie młodzi pisa- pisarzy świadczy o świadomym przy. 
rze podsumowali rezultaty swych swojenlu sobie i rozwinięciu oraz 
czterodniowych obrad. praktycznym :i:astosowaniu w ich u-

W czasie zjazdu wytyczono cele i tworach metody realizmu socja!istycz 
zadania, stojące przed młodą kadrą ne30. 
literacką w dobie realizacji Planu Mó\;ca wykazał również właściwy 
6-letniego i wzmożonej walki o po- st.Jsunek debiutujących literatów do 
kój. postępowych tradycii narodowych 
Gorącymi oklaskami przyjęli uczest dorobku klasyków polskich. 

nicy zjazdu przemówi&nie wicemini· Na zakończenie Tadeusz Borowski 
stra Kultury i Sztuki Włodzimierza stwierdził, że zjazd nieborówski przy 
Sokorskiego, który na zakończenie spieszy ideowe i artystyczne dojrze· 
obrad wskazał na odpowiedzialne za· wanie młodej kadry pisarzy, która 
dania młodych pisarzy w służbie na· czerpiąc wzory z literatury radziec· 
rodu i poslępu, we fronćie narodo· kiej i postępowej literatury rodzimej, 
wy_m walki o pokój i Plan 6-letni. pozwoli autorom odnaleźć i artystycz 
Pod•umowując obr11dy, Tadeusz Bo· nie odtworzyć w dziele literackim no· 

rowski podkreślił, że dotychczasowy we, rodzące si ę życie w kraju. (n) 

Ni.rlll 

CZYTELNICY, którzy poei.a.d&j11 
ukończony ikurs tt"&k:torzyst6w, mogą 
tgłogić się do biura PGR; Zesp6ł ,.Na 
h.'ielnica", Piotiik<>ws'ka nT 268 - do 
dyrektora.zespołu. 

* • 4 
K. UJAZDOWSKA: Przeciwko nie 

solidnemu fotografowi moie Pani wy 
stąpić na drogę sądową ale jedynie 
w wypadku, jeżeli będzie Pani mogła 
przeprowadzić dowód prawdy i wska­
za.ć świadków. 

* • * 
J. GAWIN i INNI CZYTELNICY: 

Sprawę zasiłk6w rodzinnych omawia 
liśmy Już wyczerpująco. Jeżeli postą· 
piono wbrew obowiązującemu zarzą. 
dzeniu ministra - nale<Ły zaintere­
sować sprawą radę zakładową, względ 
nie związek branżowy, a na pewno ci, 
kt6rzy niewłaściwie interpretują. prze 
pisy, będą przywołani do p<m;ą.dku. 

* * * LIPIŃSKI EDW.: Co się tyczy 
szkolenia morskiego należy się zwró· 
cić o informacje w sprawie s~6ł, kur 
sów, i waTUnków przyjęcia do Ligi 
MorS1kiej - Łódź, Al. Kościuszki nr 
85. 

• • • 
MARYLA M.: Niepełn.()letinim lrle 

udziela się ślubu. Moie to nastąpić 
jedynie za zezwoleniem są.du i to w 
wyjątkowych, zMługujących na u· 
względnienie wypadkach. 

* "' * 
L. ODROWSKI: Zgodnie .z klau?.U-

lą, zamieszczoną w decyzji ren.cisty 
- mi.ał Pan możność w określonym. 
terminie wystąpić do Są.du Ub~pie­
czeń Społecznych, tj. do instancji o<l· 
woławczej. Obecnie, jeżeli w stanie 
zd'l·owia nastąpiło pogorszenie w 
:z;wiązku z wypadkiem, któremu Pan 
uległ przy pracy - moź.e Pan wystą 
pić do Zakł. Lecznictwa Pracownicze 
go o zbadanie stanu zdrowia. Na pod 
stawie ustaleń komisji lekarskiej (gdy 
by ustalone zostało ;><>gorszenie) przy 
sługuje Panu prawo wystąpienia o 
z-większenie przyznanej renty. Może 
to nastą.pić dopiero po roku od dnia 
wypadku. 

* • * 
LUCYNA WOWAK: Prosimy o 

zgłoszenie się do naszej redakcji 
(dział listów) w godzinach 14-18. 

Hallo, Polskie Radio 
Ciekawsze aucłycje. 
PIĄTEK 6 KWIETNIA 

13.30 Aud. szkolna dla kla-s I-II 
- „Suumi gaj" opow. 13.50 Pieśni Fr. 
Liszta. 14.05 „Impresje z Dalekiego 
Wschodu". 14.30 Aud. szkolna dla 
klas V-VIII. - „Krakowiaki poi· 
skich kompozytorów" aud. sł.-muż. 
14.50 Zespół instrumentalny. 15.30 
Aud. dla świetlic dziecięcych - „Og­
niwo" 8 odc. pow. J. Broniewskiej. 
16.50 Program lokalny. 17.05 Repor­
taż. 17.15 „Tydzień muzyki węgier­
skiej". 17.45 Felieton. 18.00 Program 
lokalny. 19.00 „Wszechnica Radio· 
wa" - Wykład z cyklu: „Rozwój spo 
łeczeństwa ludzkiego". 19.20 Program 
lokalny. 20.30 Koncert masowy. 21 .15 
„Sylwetki ludzi postępu". 21.30 Mu· 
zyka i aktualności. 22.00 „Nowości 
poetyckie". 22.15 Koncert. Transm. 
z Budapeisztu. 23.10 „Z twórczości O· 

perowcj Mikołaja Rimski-Korsako­
wa". 

Codzienna nowelka „Expres~ F. Mantel 

Straszliwy mord i coś 
co leży bardzo daleko 

ponownie. - To jest naprawdę zbrod­
. nia.„ aczkolwiek.„ 

Spojrzała na mnie groźnie. 
- Co znaczy „aczkolwiek"? Czy pan 

nie ma n.ie wyobraźni? Niech pan sobie 
tylko .przedstawi w myśli całą tę scenę.„ 
A potem taki obraz: na ziemi, rozumie 
pan, na ziemi w kałuży' krwi, poniewie· 
rają się zwłoki„. Ach. trudno mi wypo­
wiedzieć, jakie to stras".ne! 

- Zamordował ją siekierą! Tak jest, 
siekierą proszę pana! A nikczemnik, a 
łotr i bandyta! Bestia w ludzkim ciele! 
Takiego, jak on, należałoby . karać bez 
litości„. 

Spotkałem panią Mieske zupełnie że znów zdarzyło się podobne morder-
przypadkowo. stwo! Powiadam panu, że to jest napraw-
Zauważyłem, że jest zdenerwowana, dę coś okropnego! Brrr! 

zmieniona na twarzy. Jej oczy połyski- Pani Mieske wzdrygnęła się ze zgrozy. 
wały jak w gorączce. Koniec jej nosa pokrył się gęsią s~órką. 

- Przepraszam - zapytałem ją. - Czy Skrzywiła się jak ktoś, kto przypuszcza-
pani jest chora? jąc, że to jest lekka wódka, wypił kieli-

Pani Mieske przystanęła. szek dziewięćdziesięcio-procentowego spi-
- Jak pan powiedział? rytusu. 
- Czy pani jest chora? Pokiwałem głową. 
Pani Mieske wzięła się pod boki. T k · t kł _ Mor·derstwo 
- Ja i choroba! Pfuj! Muszę to odpu- - a JeS - rze em 

jest to coś„ . 
kać„. N' d k ' ł b . Ml' k Stuknęł;:i palcem 0 rączkę parasolki i ie o onczy em, o pani I 1es e 
ciągn<:ła dalej. przerwała gwałtownie. 

- Nie jestem chora, ale podniecona. - To jest coś strasznego. I to w dodat-
Podni_ę ; u r, 1 w najwyższym stopniu! ku ofiarą zbrodniarza padła zupełnie mło· 

- t.~~ czym, szanowna pani Mieske? da dziewczyna.„ Niech pan sobie tylko 
- Ja' .! pan nierlomyślny! Czy czytał uprzytomni: ~ło~a, pięk?.a dziewczyna! 

pan ostatnio guzety? Pra_w.dop~dobnie m_kczemmk najpierw za-
- Na turalni e. że czytałem! wroc1ł Je] w głowie, może udawał mi· 
- .Jesli pan czytał, w ięc niech pan po-1 rość„. . 

wie sam! Czv to nie jest straszna rzecz, - No tak - .., ,>iłowałem przerwać je.i 

Sapnęła głośno. 

- Policja wvrnaczvła tysiąc marek na­
grody dla tego, kto prżyczyni się do uję­
cia mordPr;;" C: -:vt" łam o tym wszystkim 
w gazecie. Ach, mój ty wielki, dobry 
Boże! Pan nie ma pojęcia, jak bardzo 
jestem zdenerwowana! Ja biedna, słaba 
kobieta' 

Zaczęła wzdychać i pojękiwać. Usiło­
wał€m wykorzystać moment przerwy i 
wtrącić do rozmowy parę własnych 
slów. 

- Ja rozumiem wzburzenie pani, ale„. 
„Słaba kobieta" znów nie pozwoliła mi 

dojść do głosu. 

Sięgnęła ręką do torebki i, szukając w 
niej gazety, wzaychał:i i pojękiwała w 
dalszym ciągu. 

I wie p;;n, czym ja zamordował? 
- Ja. -

Zachłysnęła się z oburzenia, z czego 
nie omieszkałem skorzystać i doszedłem 
wreszcie do głosu. 

- Stop! - krzyknąłem - Poproszę o 
chwileczkę milczenia.„ Pamięta pani, że 
nie tak dawno czytałem pani o tym, co 
pisały gazety na temat Korei. Pamięta 
pani? 

- Owszem, pamiętam. 
- Czytałem pani, że Amerykanie za-

mordowali na Korei dziesiątki tysięcy 
kobiet i dzieci, że zniszczyli setki miast 
i osiedli, że obróĆili w ruinę kwitnący do 
niedawna kraj. Rzecz bardzo dziwna: 
nie uważała pani za stosowne oburzać się 
wtedy na barbarzyństwo Amerykan, acz­
kolwiek popełnione przez nich zbrodnie 
·są milion razy bardziej okrutne i wstrz•­
sające niż ta.„ 

Pani Mieske przestała się trząść i na 
chwilę szeroko otwarła usta. 

- Człowieku! - powiedziała potem -
Korea? To jest przecież tak bardzo da· 
leko!... 

(Tłum. z „Frisdler Wind" Jl.) 

• 
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WICEK: - Znów piłiście! Przecież WACEK: - Hipek znów pije!... HIPEK: - To był jeden kieliszek! WACEK: - I was tu spotykamy? 
obiecaliście szefowi poprawę! WICEK: - Nii~ powinna się pani z ta- FELCIA: - Wszystko jedno! Jak nie HIPEK: - Przerzuciłem się na mleko! 
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Srodowe wędrówki łodzian 

Zapraszam na grochówką! 
U mnie w domu istna wojna. Dzie­

ci&l'Ma ładuje sz.klane ll:'urki i dmu· 
cbając w nie, bombarduje biednego 
&jca. grochem. W oko, ucho - wsizę­
dz.ie, gdzie tra.fii. A wszystko prrzez 
~ sklep MHD przy ul. Sienkiewi­

Dorsz jest dobry, ale„. 
Trzeba skońciyć z monotonią rybną w stołówkach . . 

cza 95. 
Pech chciał, że a.k.urat tam musia 

łern :kupić groch na zupę. Gdy zasie­
dliśmy do stołu, zaniemówiliśmy. żo­
na. pierwsza przemówiła., przerzuca­
jąc przy tym wzrok z talerza na 

Gdy urozmaicimy iadłospis 
konsumenci nie będą narzekali 

mme. i z apetytem ziedzq obiad 
- Coś ty za giroeh ~i6sł '? ! 

Chcesz ne.s , ws.eystkieh potruć? 
- Rzeezy.wiście, kochanie, coś w 

tej iru<pie pływa„. - bąknąłem nie­
śmiało. 

Sroda jest dniem. w którym 
jadłodajnie łódzkie znaidują się 
pod znakiem ryby. „Dzień ryb­
ny", jak go nazywaja łodzianie. 
Charakteryzuje .Il<> to, że w więk-- To twoje „coś". to ni.e C(}Ś, a po 

prostu 1robak?! Kupiłe.ś groch zaroba 
cza1n:7. Szkoda, że <łzisiaj niedziela, 
'bo po~!egłbyś do te~ sklepu, żeby Nabiał tanieie 
mpros1e na. tę wspe..-nta.-łll grochów-
kę cały personel .. Łyżeczką bym im Cena ,·a,· . 
ą kładła do buzi.„ : ~ 

- Kocha.nie, uspokój się - wt'rą- ł ł . 
eiłem jeszcze bard-z.iej nieśmiało znowu zos a a obniżona 
oet.atecznie nie zjemy tej grochówki, 
a. groch ~ucimy.„ 

- Nie, nie, mamo! - zaprotesto 
wał.a moja „czwórka". - My &ię nim 
poba.wimy„. 

No i zaczęły się bawić. Bo tylko 
na to grocn ten okazał się dobry I 
Chciałbym tylko, aby on nie był 
prz'Y'słowiowym grochem rzucanym o 
ścianę. To znaczy, że pragnąłbym, 
alby MHD wzią.ł sobie me słowa do 
serca., i'ż takiego grochu nie mam 
zamiaru brać do żołądka.„ (se) 

Niedawno jeszcze na targowia­
kach łódzkich żądano za men• 
del jaj 26 zł. W sklepach uspo· 
łecznionych były one tańsze, ale 
nie zawsze można było je dostać. 

Obecnie w handlu pojawia się 
jaj coraz więcej. Od wczoraj też 
cenę jaj sprzedawanych przez skle 
py uspołecznione ustalono na 80 
gr. za sztukę (dob,d 85 gr.). Za 1 
jeden mendel jaj płacimy więc 
obecnie tylko 12 zł. 

Zakończenie Olimpiady Matematycznej 

szości lokali poza rybami nie ma 
niczego innego w jadłospisie. 

I zaczynają się wtedy wędrów­
ki. Grupkami, pojedyńczo - prze 
mierzają łodzianie ulice miasta w 
poszulowaniu jadłodajni, gdzie 
poza dani'anń rybnvmi do dyspo­
zycji byłyby również inne. 

Czy te wędrówki miałyby ozna 
czać, że łodzianiie nie IUbią ryb? 
Myliłby się ten, kto bv tak sądził. 
Przeciwnie potrawy rybne 
znajdują coraz wieksze uznanie. 
Z tym tylko zastrzeżeniem, że 
muszą być odpowiednio przyrzą­
dzane i ... urozmalicane. 

A tego, niestety, o łódzkich lo­
kalach gastronomiczn:vch powie­
dzieć się nie da. Jest to .,wspól­
ny grzech" tak ŁZG jak i PSS. 
O ile przyrządzanie i urozmaica­
nie „normalnych" uotraw mięs­
nych uległo ostatnio pewnej po­
prawie, o tyle jadłospis rybny w 
niczym 5ię od dawna nie zmie­
nia. 

sosów - razem przeszło 30 ro­
dzajów dań. 

Niestety, zostało po nich tylko 
wspomnienie. Zachowały je we 
wdzięcznej pamięci również kie­
rownictwa poszczególnych lokali, 
ale jakoś nie myślą o tym, by 
wprowadzić projekty w życie. 
I dlatego w jadłodajniach panuje 
taka monotonia rybna. 

Powstaje więc pytanie: dlacze­
go potrafiono wprowadzić zmia­
ny na lepsze w daniach mięsnych, 
a nic nie zrobiono w kierunku 
urozmaicenia i poprawienia dań 
rybnych? 
· Kierownictwa lokali ~roczą po 
Linii najmniejszego oporu, prze­
jawiaj ąc niezrozumiały upór. Nie 
stosując żadnych zmian. me zdają 
sobie chyba sprawy, że prowadzą 
złą robotę dla propa~wania po­
traw rybnych. 

Jeśli kierownictwa ooszczegól­
nych jadłodajni l).ie ootrafią sobie 
tego uświadomi~, inicjatywę po­
winny przejąć w swe ręce dyrek­
cja ŁGZ i referat zbiorowego ży­
wienia PSS. Po rozwinieciu akcji 
rezultaty nie będą kazały długo 
na siebie czekać. Poprawiły się 
dania mięsne - powinny się też 
popraV1.r1ć dania rvbne. 

I wtedy ustałyby środowe ;, wę-
drówki" łOdzian„. (kł) 

OBSLUżCłE Sl$ SAME! 
Droga RętJ.akcj-0 ! 
My - pracownice Kon.st.ant~h 

Zakł. Przemy$łu W ełniaaego, wracajQC s 
pracy 30 ub. m. o godzinie 17-ej, U\Sfq 
piłyśmy do gospody w Konst.antynowie i 
i poprosiłyśmy o obiad. Czekałyśmy ko 
dzinę - bez skutku. Kiedy ponou-ilyś­
my na.n:q prośbę, kelnertka odpowied:ńa 
i.a: zawińcie rękawy i obstu.icie się .some. 
Nie wiemy, dlaczego spotkałyśmy SŻi! t 
urką odpowiedziq. Czy dlatego, że jesU 
śmy robotnicami, cay też TUlllae twar:e 
się nie podobały? W końcu n.a n.aue po 
nowne prośby przys:J.a kucharka, mó· 
u:iqc - :ie m.o:iemy czekać je&zae nawet 
dwie god:rin.y - a obiadu nie do:itmiie• 
my! . 

Drogi „Expresrie", uy g0$potla IO 

Konst.antynowie jest po to, ażeby ujrzeć 
twarze kelnerek i kucharek, czy rea po 
to, aby po 8-godzinnym dniu pracy moż 
na było zjeść tani obia.d? Kiedy u>ychodJ'i · 
łyśmy z gospody, kierownik, zantUut ll4 
żądać wyjdnień odi podległego mu per­
sonelu ironicznie s~ u.imiechał„. 

Pracvwnice KZPW 
JUJaU:puje 6 podpilłÓW. 

Wprawdi.ie Czytelnicy nie podej4 o ja 
k, go!pod{I chodi:i - nie trudno to ~ 
dzie mtalić. · Oei:ekujemy wyjaśnienia ze 
mony kierownictwa, dlaczego rohomi­
cy potraktowani zOoStali w taki niesłyehn 
ny spo$()h? 

Dziś zebrame przewodniczących 
komitetów bł ok owych 

Dziś o gotfz. 18-ej w sali MDK 
przy ul. Moniuszki odbędzie się z~· 
branie przewodniczących komitetów 
blokowych. 

Tematem obrad będą m. in. biei11,ce 
zadania komitetów blokowych i akcja 
przemeldowania ludności, Bez egzaminów na studia 

dostanie się 20 zwycięzców „turnieiu" 

Wystarczy odwiedzić którejkol 
wiek środy kilka .iadłodaini, bez 
różnicy czy należa one do PSS 
czy do ŁZG. Wszedzie w·jadło­
spisie figuruje dorsz w kanono­
wych po5taciach: albo dorsz sma­
żony, albo bitki z dorsza. Dp te­
go na przemi·an stosuje się sos 
chrzanowy lub pomidorowy. 
I tak bez przerwy, aż do znudze-

Zmiany w sposobie i podstawach 

W Państwowej Wyższej Szkole Pe- / Olimpiady Matematyczne, organi­
dagogicznej zakończyły się dwudnio· zowane na zlecenie Min. Oświaty 
we zawody eliminacyjne w II-ej mło- przez Pol. Tow. Matematyczne dla 
dzieżowej Olimpiadzie Matematycz• uczniów szkół średnich z całego kra­
nej. ju, mają na celu podniesienie pozio­

•mu nauczania matematyki, rozbudze­
nie zamiłowania uczniów do nauk ma 
tematycznych oraz wyławianie talen­
tów matematycznych. 
Spośród uczniów biorących udział 

w II-ej Olimpiadzie do zawodów koń 
W jednej z kopalń we Włoszech wy cowych zakwalifikowano 68. 

bu.chł strajk na tle głodowych zarob- Zawody były trzystopniowe: I sto· 
ków i groźby redukcji. Delegacja gór pień obejmował rozwiązanie w domu 
ników udała się do właściciela kopal przez uczniów zadań, które· do wszyst 
ni, który zaczął im opowiadać 0 wiel kich szkół na terenie całego kraju 
kiej konkurencji, ciężkich czasach itd. rozesłał Komitet Główny Olimpiady, 
Na to jeden z górników odezwał się: JJ stopień - rozwiązanie zadań pod 

- Co pan tu bajki opowiada o bie- kontrolą przez zawodnik_ów, którzy 
dzie? Przecież my wiemy, że pan w przeszli eliminacje wstępne. 
ciągu jednej noey potrafi przegrać Ostatni etap Olimpiady poleiiał na 
w karty więcej niż my wszyscy tu za rozwiązaniu pod kontrolą zadań ma· 
rabiamy w ciągu tygodnia! tematycznych przez zawodników· - Trudno, moi !frocizy. Co zrobić 
jak karta nie idzie? zwycięzców II rundy. 

·X- • * Ogłoszenie wyników Olimpiady na 
Trunkowski zasłabł na oczy. Udał stąpi w połowie maja r. b. Rozdanie 

się więc do Zakładu Lecznictwa Pra- nagród zwycięzcom Olimpiady odbę-
cowniczelfo. Lekarż zbadał go dzie się w czerwou r. b. 
rzekł: Zwycięzcy, w liczbie 20, otrzymają 

- Zapiszę panu lekarstwo... Jest prawo wstępu do szkół wyżuych na 
to spirytus. Będzie pan tym spirytu- wydziały techniczne i matem.-przy• 
semp trzty radz~ dziTenniekzmyk~ał oczy ... rodnicze'bez egzaminów z przedmio-

o ygo n1u run ows 1 znowu · · h 1 · · 
zgłasza się do tego samego lekarza. t~~ zw1ązanyc z . uerunk1em ~tu· 

- Ja bym prosił panie doktorze 0 1d1ow: Będą skła_d~c _tył.ko egz~mm z 
fakieś inne lekarstwo.,. nauki o Polsce 1 sw1ec1e wspołczes-

- Dłaczeiio? nym. W razie potrzeby otrzymają 
. - Bo ja „„ żaden sposób nie mo,:!ę tr"t mieszkania w domach "kademic· 
eodnieść sp1rytusu wyżej f ak do ust! kich i stvoendia. 

, 

Wymiaru podatku lokaloweeo 
Kto, ile i gdzie uiszcza należności 

nia. Swego eza.su ~a:wa.liśmy, że w ro 
Wielu z nas zapewne sobie ku bieżlłC}'m. uległ zmią,nie sposób po 

przypomina, że swego czasu Cen- bierania podatku lokalowego, za któ· 
trala Rybna zorganizowała w ry należność od lokatorów pobierają 
„Goopodzie Ludowei" pokaz właś administratorzy przy inkasowaniu 
ciwego przyrządzanie! dorsza. ko~ornego.. . , . 
C _,;,_ b ł 1 I d Rownoczesme uległa. rowmez zmia 
' _zeg? t~m ,._ V o, . orsz w nie podfYl:awa. opodatkowania. Miano-
~eśpe, 1 po rybacl):u,, l PO grec~u, wicie za podstawę przyjęto czynsz 
pieczony, faszerowany, kulebiak I u"&ta.lony dekretem o najmie lokali, 
z dorsza, do tego chyba -piętnaście czyli płacony przed 1 września 1948 r. 

Czytelnicy p~oszą . konduktorów i motorniczych: 

- Nie ruszaicie za wcześniel 
Więcej uwagi i troski należy poświęcać pasażerom 

Niejednokrotnie pisaliśmy o nie· j raptowrue, mimo, i.t wielu pasażerów 
uwadze konduktorów i motorniczych nie zdążyło jeszcze wsiąść i wielu nie 
tramwajów łódzkich, dających sy· wysiadło. Skutek zaś był taki, że 
gnał do odjazdu i ruszających zanim kilkanaście os6b zostało na przy· 
wsiądą wszyscy pasaterowie. stanku, a jedna z wy1iadających ko-

Os!atnio znów otrzymaliśmy kilka biet upadła na jezdnię, doznając dot­
lislów ze skariiami na obsłu~ę tram• kliwych obrażeń, 

Jest to i"awne lekceważenie ołio­wajów. 
wiązujących przepisów. Zwracamy 

M. in. ob. L. D. pisze o wypadku się więc po raz wtóry z apelem do 
jaki dar:iył 1ię 21 b. m. na linii „7" konduktorów. i motorniczych: „Oby· 
przy zbiegu ulic Legionów i Żerom· watele, nie spieszcie się, Lepiej ru· 
~kiego. Mianowicie o 1tod;r;. 7.45 sto· szyć p6tniej, niż narazić pasażerów 
iącv na przystanku tramwai ruszvł na wypadek". (j) 

„ 

Pracują.cy mają płaeic poda.tek lo­
kalowy w wysokości 100 procent mie 
sięcznego czynszu mieszkaniowego. 

Osoby, które płacą czynsz podwyż· 
szony na podstawie dekretu o naj· 
mie lokali uiszczają podatek w wy· 
sokości 10 procent bieżącego czynszu. 

Wszyscy, :posiadający lokale użyt­
kowe, płacą podatek lokalowy za zaj­
mowane pomies'Z:czenie w wysokości 
30 procent wpłat należnych na :f'un· 
dusz Gospodarki Mieszkaniowej, Inµe 
osoby .(przedsiębiorstwa uspołecznio­
ne), które nie uil!>'Zczają. wpłat na 
FGM, płacą podatek lokalowy w wy· 
sokości 15 procent ustalonego mie­
sięcznego czynszu. 

Jeśli najemca (lokat.or mies.zkania) 
zapłacił właścicielowi nieruchomości 
(wynajmującemu) pewną. kwotę ty­
tułem zwrotu kos&tów remontu, tD 
wtedy tę :sumQ uważa się za ci:ynaz 
i . to stanowi podstawę <>podatkowa· 
.Q1a. 

Za okres od 1 stycznia do chwili 
obecnej inkasenci pobie1•ają podatek 
od lokali bez doliczenia dodatku za 
zwłokę. 
Każdy administrator-inkasent nm8i 

posiadać konto PKO, na które wpła· 
ca pobrane kwoty podatkowe. Od obo 
wiązku tego zwolnieni są, tylko ei 
admini.strlltorzy, u których w nderu­
chomo.ściach ilość podatników nie 
przekracza 10 osób. (jy) 

•. 
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Zdobywamy S~~. H'q.ściq Pohoju //AJI. :Jil:.* 
Le~koa!lee1 US Włoimarz p w l[{l)rH1.iitfIW'U 

p~d~::'? ,!b~~W~~~ję- raga- arszawa z,,~d WZKS N•p„;d, Rudy Fobio 
tym przez lekkoatletow ł,KS Włokniar.z 111ckie1 dobrze po1mu1e wspol/lTacę mrę 

o zdobyciu SFO i • b" 1 h 1 • • s ł d;y kołem sportowyr.; a klubem sporta• 
BSPO do dnia 1-go rue ma SO 1e rownyc w sw1eeie. por owcy wym, a jego inicjatywa jest godna naśln 
maja br. przez f I k k 1 • dawania. Sądzimy, że inne kl.uby pójdq 
\\oZy5tkich CZ.)l111yeh cementu1"q .ront n·ieug·ięte•1 wa i· 0 po 01 zaprzykladem.Naprzoduirównieżbęd11 
zawodników ~ekeji rozgrywały spotkania z kołami sporta· 
lekkoatletycznej na- Nim kwiecień minie zjawią się w chosłowackimi i polskimi organizato. I 1-go maja kolarze wyjadą uroczyś· wymi. 
~ezy . p~zy;po1_11mec, Czechosłowacji rowerzyści krajów de rami. Wyścif pokoju jest społecznym cie z Pragi do Czeskich Budziejowic, Naprzód po rozegraniu dwóch spot· 
ze dzi iaJ to Jest w mokracii ludowej, Niemieckiej Repu- dziełem polskiej i czechosłowackiej 2-go maja przywita ich Jihlava i Brno, kań pięściarskich z kołem sportowym 
cnwartek dn .. 5 bm. bliki Demokratycznej i robotnicze re- kultury fizycznej, a przy pomocy i a w następnych dniach Gottvaldovo przy ZPB im. D::ieriyńskiego rozegr~l 
podc~as tr~rungu ~d prezentacje państw kapitalistycznych współpracy redakcji „Trybuny Ludu" i Ostrava. Tulllj podczas odpoczyn- ostatnio mecz piłkarski, który po równo 
będzie . aię pitlciiz adbybwhyjechak~ z WPragi w długą drogę i „Rudeho Pravo" łączy, w braterskiej ku odbędzie się 5 maja wielka poko- rzędnej grze zakończył się zwycięstu:em 

, _wzoru g~nma.styczne o o aters iej arszawy z zaszczyt współpracy oba narody. jowa manifestacja, a następnego dnia „Na[7zodu" 6:4 ł1 :OJ. 
go Nr 6 oraz podJęta hędZie pierwsza ną misją jeszcze szerszego rozwinię- Obecny czwarty wyścig pokoju wyścig przejedzie granicę czechosło- . . • 
próba ohowi!łzkowa cia walki o pokój. Praga - W'llrszawa przygotowywany wacko-połską i dotrze do Katowic, Rozmokłe boisko przyczymło Słę w 

N · ·ed· · 1 8 hm W • ·,,. p ,,. W jest na dobrych tradycjach i doświad- tej polskiej Ostrawy. duiej mierze do obniżenia poziomu, 
d

. - ~tonnast w
1
- n_ 1 __ zie ę . , na. sta· . ysci,., ra,.,a - arszawa nazwa· • h 1 • • h d k' D 1 d d pr~y c•yin ~espół k-'- sportowe,uo. cho 

A U db d • · ,,.. k · i ł · · czentac at mlDtonyc po zna iem a sza roga prowa zi z Katowic M M M """ " • 10me przy .. nu o . ę ą się prohy z no wysci,.,iem po OJU s uszn1e, pon1e ci·a·.· leii;e1· wws~kolony techn:~zn;e ural 
I II III IV · ł · 'ł t k · · rozszerzenia się ruchu walki o pokój, do Wrocławia, gdzie dzisiaj ze stosu M • , - ~ • " grup • • l -teJ. waz ca ą swoią SI ę a ra cy1ną 1 po· kt6 · d · k k · · · k · mało skutecznie i stqd 1·euo porażka. pularność jaką cieszy się on wśród ry zą a zawarcia tra tatu po OJU ruin wyrasta p1ę ne miasto. 8-go _ " 

lllllllllllllHlllUllllllllllllllllUlllUllHlllllllllllllllHIHIHHlłłlłlllllllllllllllllll 

Czyś i:ozpoczął treningi 

do 

mas pracujących w Czechosłowacji i' między 5-ma mocarstwami, demilita- maja uczestnicy dotrą do robotniczej „Naprzód" potraktował zawody jako 
Polsce oddał służbie walki 0 pokój. .ryzacji zachodnich Niemiec i wyco· Łodzi, a 9-go maja do Warszawy, trening przed oczukujq.cymi go mistrzo-

W roku ub. z okazi'i tego wyścigu 'łania obcych wojsk z Korei. miejsca historycznego II światowego stwami w klasie powiatowej. Jak na po 
Wyścig rozpocznie si„ w przed· Kong·resu Obrońców Poko1'u, t k · d · uół trzy miliony lu. i. -. czq e sezonu poziom ruzyny na e„ 

Bie~c5w Narodowych? 

TEATR-W 
Im. StefaJUL·Ja.raeza. - „WIECZóR 

TRZECH KRóL'I - godz. 19 •. 
Osa „ZŁOTE NIEDOLE" 
godz. 19.30. 
Lutnia 7 „ULU~JONE ME[.ODIE" 
- godz. 19.15. . · · 
PiniOkio - „NOWA .SZATA KRó­

LA" - gock. 17. " 
Pozostałe tea.try nieczynne. 

1'1NA . 

~ff " . 
. r· 

= 

dzień św.ięta ;i.-"'o Ma1'a, Pierwszy Każdy metr długie1' trasy, liczące1' d z · dzi na terenie 6 za owa a1ący. etap powiedzie kolarzy z Pragi przez ponad 1500 km., będzie przynosił 
republik Cze- Teresin - Kladno - Lidice z powro- pozdrowienia ludzi pracv bohaterskiej Jeszcze raz apelujemy do klubów aby 
chosłowacji i tem do Pragi: Uczestnicy wyścigu Warszawie, skąd apel II światowego ltflWiq;:;ywaly i utrzymywały kontakty na 
Polski manile· oddadzą tym samym hołd ofiarom fa- Konl!resu Obrońców Pokoj1~ dał jasne polu sportowym z /colami sportowymi, 
$facyjnie oka· szystowskiego bestialstwa doko11ane· w~k;;;o:ania wszystkim ludziom dobrej tymi podstawowymi komórko.mi naszego 
zywały swoją go w Lidicach i Teresinie na tamtej· woli na świecie, że pokój musi być ~porhi. 
wolę obrony po szej ludności. zacho•~ąny. 
kojll, witając z 
uinaniem i nie· 
kłamaną radoś 
cią dowody ro 
dzącego się na 
trasie wśród 

·zawodników ko 
leżcństwa i hra 
terstwa. Na po­
szczególnych e-

Słuszne uwagi 
' TAK NIE MOZNA 

organizować mistrzostw. ~ależy uwzględnić 
apel młodzieży szkolnej 

Korespondent „Expressu Ili" 
R. Krepsztul. 

* • * 

tapach wyścign Jeśli ktoś zwrócił uwagę na niski 
ADRIA - Ulica graniczna 16, kolarze mierzy. pcziom gry i nadmierną ilość walko-

. li swe slły w ostrej walce, a w chwi- werów w mistt·zoslwach szkolnych 

kłopofo, a nie o sprawnym przepro­
wadzeniu mistrzostw, które byłyby 
sprawdzaniem postępów poczynio­
nych przez sport · szkolny. 

W zu;iązku z Tygodniem ,';F"f\1.D, SKS 
przy Państw. Lic. Tecl111. JJe:•t. urządza 
mistrzostwa łód:kiego no::,:;-u w teni­
sie stołowym i w szachuch. Rozgrywki 
w tenisie stołowym rozpoczyriają się w 
lliedzielę 8 bm. i potrwają do ,14 kwie 
tnia. Poza klasyfikacją, indywidualną uw­
:::ględniona będzie również punktacja dm 
.iynoi~·a. 

BAj~A2~ Orzeł Kaukazu - II seria lach odpoczynku poznawali zapał koszykówki i doszukiwał się w tym 
czechosłowackie"'o i polskieńo ludu winy zawodników, pomyliłby się sro-

~ m "' 6 d Dlatego to w imieniu młodzieży 
zwracamy się z apelem do Oddziału 
Sportu Prezydium Rady Narodowej, 
żeby zechciał zrewidować swe stano­
wisku i przynajmniej jak należy roz­
planować spotkania finałowe. 

Mistrzostwa s:;flchowe ro;;;poczynaj1! 
się 15 kwiet11i<1. Zg/os;;;enia naleiy kiero 
trnć /t(L ręce kol. w ągrowskiego ucznu1 
PLTD lei. Il do clri. 8 bm. :; tym, ie 
trzeb" róirniei wpłacić St(lrtowe od za­
u:odnika w wysokości 1 ::ł. 

BAŁTYK - Wyspa szezęscia - do budowy kraju. Ro;r,mawiając z ro- ze. 
botnikami, dowiadywali się, jak żyją To nie zawodnicy winni, to organi-

GD~Jf.Al~O, J~~3;;,m aktualności 9ni w l!'wych ojczyzna<::h i jak walczą zatorzy! · 
o pokói. jak pra!!ną żyć stale w poko- Bo czyż można żądać od uczniów, 

- 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21. ju i przyjatni z ludami całeńo świata. żeby w ciągu 24 godzin rozgrywali 
MŁODA GWARDIA - Leśna opo- „ ~ po trzy ~potka-

wieść - 16, 18, 20. Sani wyścig nie ma sobie równego nia? A jednak tak (A. Ł.) 
Koresporułe11t „Expressu Il." 

Kot 
MUZA - śmiali ludzie - 18, 20. w świecie, nie jest on bowiem wyści- jest. w mistrz.;i-
POLONIA - Dr Semmelweis giem jakichś fabryk rowerowych uga- stwach bierze u-

16.30, 18.30, 20.30. niających się za zdobyciem prestiżu dział wielki pro-
Pracownicy poszukiwani Zast~p~ę głównego księgowego, wy· 

kwalifikowane ketlarki lub uczeni. 
ce powyżej lat 18, majstra na maszy 
ny saneczkowe - rękawiczkowe dzie­
wiarki względnie uczenice p~wyżej 
lat 18 na maszyny saneczkowe-ręka· 
wiczkowe, uczniów (ce) powyżej lat· 
18 na maszyny dziewiarskie - osno 
wowe. kotoniarzy, pończoszników na 
mas~yny ' krągłe, robotników gospo­
darczych , praczkę, smarowacza za­
trudnią Zakłady Przemysłu Dziewiar 
;:!<icgo im. M. Buczka w Łodzi, ul. 
Sienkiewicza 82-84. Zgłoszenia do 
Działu Personalnego. 225 

PRZEDWIOśNIE - Dzielny Gajczy na światowych targach, nie jest rów- cent uc,zniów przy 
• _ 16, 18, 20, por. 11. nież reklamą dla coca cola jak to ,.:otowujących się 

Murarzy, zbrojarzy, cieśli, robotników 
:<Ospodareznli, robotników do transpor­
tu oraz do 1 hót lrndowlanvch zatrudni 
1rnlyrhmiaol Łódi;kie Prz~dsięhiorstwo 
Hcmonto" o - Budowlane w Lodzi ul. 
l'iolrkow:;ka 17l Zgłoszenia przyjmuit· 
lhial Pcroo11al11y. 200 

REKORD _ Miast.o nieujarzmione widzimy n<' przykład w Tour de Fran- do egzaminów m~ 
_ 18, 20. ce, gdzie zawodowi kolarze, nie luralnych, a tu wy 

ROBOTNIK _ Cztery serca - 18, szczędząc sił i idrowia. muszą ~onić znac7.a ię im za-
20. za marnym groszem. wody w sobotę 

RO.MA - Zwycięstwo narodu chin· Wysdg pokoju Praga - Warszawa popołudniu, w nie-
skiego - 18, 20. jest chlubą kultury fizycznej państw dzielę ranu, no i popołudniu też. Kie 

STYLOWY - Czekaj na mnie dE:mokracji ludowej, oznaką przy- dy ci chłopcy mają się uczyć, kiedy 
18, 20. jaźni, braterstwa i współpracy między odpocząć po całotygodniowej pracy? 

śWIT - Potępieńcy - 18, 20. postepowymi sportowcami oraz do· Nie dziwmy się, że w tych warun-
TATRY - Pustelnia Parmeńska I skonałą miarą ich sprawności iizycz- kach młodzież j.;st zniechęcona do 

seria - 16, 18, 20. nej. ~· wyści)!u tym zawodnicy maią mistrzo~tw i często słyszy się zdania: 
WISŁA - Ucieczka z niewoli - :zapewnioną przez państwo opiekę i - Po co mam się zamęczać? Przecie~ 

ślusarzy, tokarzy, blacharzy, elektro 
monterów i robotników gospodar­
czych zatrudnią Zakład:>' Przemysłu 
Bawełnianego im. H. Sawickiej w Ło­
dzi ul. Niciarniana Nr 2. Zgłoszenia 
osobiste do Działu Personalnego. 

16.30, 18.30, 20.30. wszystkie możliwości wzbogacenia zdrowia na loterii nie wygrałem! 
WŁÓKNIARZ - śpiewak nieznany. swojej rutyny i wiedzy, która uczyni I słusznie. Nie po to urządza się 

2l(i 
inżynierów i techników budowlanych -

'f ysoko wykwalifikowanych ślusarzy i ckf•trykc)w i sanitarnych do nadzoru na 
IGkarzy narzędziowych zatrudnia nat,di terenie łJodzi i województwa zatrudni 
mja,t Zakfad} Wytwórcze Wyl:)l·rnikii11 uatych111iast Dyrekcja Budowy Osiedli 
.Niskiego Napięcia w Łodzi, •i1. Prze- Rohotniczych w Lodzi, ul. 1.isicl,Jrn 2i. 
dzalniana 71. Zgłoszenia osohi•lt• do "\\) Zgło:;zenia osohistc przi-.imujr Dział Per 
działu Kadr. 23'21 sonalny. 231 

_ 16.30, 18.30, 20.30. z nich doskonałych i nieustraszonych mistrzostwa, żeby młodzież wypom-
WOLNOf;ć - Statek Derbent - 16, obrońców oiczyzny. powywać z sit. Czy organizatorom 

18, 20. i W samym wyścigu jak również i w I nie zależy na wynikach spotkań? Ta 
ZACHĘ:TA - Warszawska premiera~ przygotowaniach _do niego . przejawia kie tra}dowanie. ro~!!r)_'wek ~wiadc~>'. 

_ 18, 20. si" w:r.orowa wspołpraca mtędzy cze- o chęci pozbycia się iak na1szyhc1e1 

\);'!idziałaś. w jakim stanic znajduje 
się teraz nasza fabryka. Jest niby w peł­
nym ruchu, ale ma ogromne braki w par­
ku maszynowym i - p'owiedzmy s.obie to 
szczerze -- w wykwalifikowanych robot­
nikach. Bed1.-.icmv nmsleli 7 ~nmtu odbu­
dować i p~ebud~wac nie jed;10. 

I przebudujemy! - powiedziała z 
mocą Weronika. 

- Potem przyjdą inne pq~blemy: pod 
niesir.n;c ilości produhji, polepszenie ja­
koki. W tej chwili jesteśmy na etap~e 
wstcpn) 111, zakładamy fundanwnty ... Pra 
ca czeka nas niemała, \Veroniko. Trzeba 
będ?-ie zastąp1c 111as1yny wyw1ez1one 
przez Ni1~111c6w nowymi, odszDkać te, 
które poni ewierają się gdzieś w składach 
i szopach. Musim~' przeszkolić ludzi. Wi 
dzialaf tę rnfodą tkaczkę w sali pierwszej? 
To jest nasz najnowszy narybek. Duż0 
:,zczerrch chęci, ale brak doświadczenia i 
kwalifikacji. 

- Przrn~kolimy ich! Zobaczysz, jak 
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szybko to pójdz·ie! - Ze spokojną pew-
nością odpowiedziała Weronika. 
Grunt, że są chętni i uczciwi ... 

- Uczciwi„. -'-- zmarkotniał nagle 
Synkowsk i. -:- \V id ziałaś tego młodego 
chłopca, z którym rozmawiałem przed 
twoim przyjściem? Ten chłopiec ma osie­
mnaście lat. Cztery lata pracował tu• za 
okupanta prawic za darmo. Kręcił przy 
tym, jak mógł, żeby utrzymać całą rodzi­
nę. Był nawet z tego dumny, jeśli udafo 
mu się wprost sprzed nosa niemieckiego 
ma;istra ukraść kawał towaru, czy wy-
111esc z fabryki trochę przędzy. Ale wi­
dzisz, takie postępowanie zdemoraliz-0wa 
lo go. Teraz wojna już się sko11.czyła. Dziś 
fabryka należy do nas, w nim jednak 
wciąż jeszcze pokutują staire nawyki. Zła 
pano go dzisiaj, jak po l'annej zmianie 
chciał wynieść z fabryki parę szpulek 
przędzy„. 

I co na to rada zakł·adowa? 
- Były dwie opinie. Jedni żądaili, aze· 

by winnego ukarać jak najsurowiej i spra 
wę przekazać prokurator'owi. Ale inni u­
ważają, że chłopca nic należy ukarać, ale 
wychowywać i uczyć. Przemówić do je~ 
go robotniczej ambicji, wytłumaczyć, że 
co innego był sabotaż gospodarczy za cza 
sów okupacji, a co innego okradanie wła­
sności ogółu. Długo z nim dziś rozmawia­
łem na ten tdnat . Chłopak był naprawdę 
skruszolJy. I wiesz co? Intuicja mówi mi, 
że wybraliśmy wlaściwą drogę, że wy­
chowamy go naprawdę na dzielnego, ucz 
ciwcgo pracownika! 

- Szkoda, Że nic byłam obecna przy 
tej rozmowie. Lubię mlodzicż i umiem 
trafić jej do serca! - mówi z błyszczą­
cymi oczyma \V cronika, a Jan Synkow­
ski uśmiecha się. 

- 'Wiem o tym. Ty każdemu trafisz 
do serca. I dlatego cieszę się, że wróciłaś 
do nas. Potrzeba nam takich właśnie, jak 
ty. Z<1baczysz, że dokonamy cudów! 

Dokonamy! Na pewno dokonamy! 
Od kiedy chcesz przystąpić do pra-

- Nic trap sic; o n111ic. Zakwatcrow'.ł­
ram sic; z po,vrorem u mojej starej ciotki, 
tam, gdzie mieszkałam . przed wojną. A 
kolac.ię zjem dziś na pewno o wiele lep­
szą niż ty! 

- Intrygujesz mnie, \Veroniko! Może 
ieszczc we mnie chcesz wmówić, że to jest 
fakaś romantyczna historia? 

- A gdybym ci nawet powiedziała. ie 
tak jest? - spojrzała na niego zaczepnit'. 

- Nic uwierzyłbym ci„. Znam cię do 
trz~ i wiem, jaki iest twój stosunek do 
męzczyzn. 

Uśmiechnęła się trochę tajemniczo. 
Umówili się jeszcze, że po.iutrze !'ano 

przy idzie do pracy i pożegriali się. 
Szła potem ulicą zamyślona. Wszystko, 

co widziała, wszystko, o czym opowiadał 
Je) Synkowski wydało jej się bardzo pro­
ste 1 , 1asne. J cdncgo tylko nie potrafiła 
zrozun1ieć: w jaki sposób Sy-nkowski zdo­
lał wsunąć jej do torebki dwa zwinięte 
banlrnoty, kt6rc znalazła„ sięgając teraz 
po chusteczkę„. 

Jak to od kiedy? Od dzisiaj, od td O godzinie p6ł do dziewiątej, W eroni-
chwili. ka za:trzymała się na rogu--Piotrkowskiej 

cy? 

- O, W croniko! - roześmiał się gio- i Przejazdu. Prawie w tej samej chwili 
Śno Synkowski. - J~steś kąpana w gorą- wyłonił się z tłumu przechodniów z teczka 
cej wodzie, ponosi cię święty zapał. Ale w ręku Jerzy Orten. 
czyś już ponwślala o sobie? Czy masz . 
mieszkanie? Czy masz parę groszy na ko-
iację? I 

(D. c. n.J 
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